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Anglicy aresztują się nawzajem

A r a b s k a  m a s k a r a d a  n a  p u s t y n i
W e s o ł y  f r a g m e n t  z a b u r z e ń  p a l e s t y ń s k i c h  -

J E R O Z O L IM A , 30. 10. A n g ie l­
sk ie  w ładca  w  J ero zo lim ie  zosta­
ły  zaa la rm ow an e  w iadom ościam i 
o lic zn ych  napadach  na poste­
runk i p o lic y jn e  i na wsre żyd ow ­
sk ie  m iędzy H ebronem , a Borse- 
bą na zachód od m orza  M a rtw e  
go. Jes t to  oko lica  pustynna, 
g d z ie  zn a jd u je  się n iew ie lu  p o li­
c jan tów , osadzonych  w  m ałych

p o lic y jn e  z ie b y ły  p rzes z ło  100 
m undurów  p o lic y jn y ch . U żyw a ­
ją c  m undurów  ja k o  przebran ia , 
z ja w ia ją  s ię -  na posterunkach  
p o lic ji ,  uda jąc a rabsk ich  p o li­
c ja n tów  i p rz ed s ta w ia ją  s ię  jak o  
jed en  z  p a tro li, ku rsu jących  re ­
gu la rn ie  w  pu styn i od  posteru n ­
ku do posterunku.

P o  w yp ic iu  z „k o le g a m i"  trądy  
c y jn e j f i l iż a n k i kaw y, „p o lic ja n c ifo r teczk ach , dobrze jednak  zao­

pa trzon ych  w  broń. D on ies ien ia  j p a tro lu  p u s tyn n ego " ośw ia a cza ją  
o  napadach b rzm ią  zupełn ie  dzi- j nagle , że  choć n ie  je s t  to  zgodne 
w aczn ie , p on iew aż s tron a  napa- z  zasadam i bedu inów , aby spra-
d a ją cą  je s l  p o lic ja  an g ie lska .

W ysok i k om isarz P a le s tyn y  za ­
rzą d z ił w ys ła n ie  n ie zw łoczn ie  
ek sp ed yc ji w o jsk o w e j d la  p o łożę-, 
m a  k iesu  n iebezp ieczn ym  „ to su n -1 
kom  pod H ebronem . W o jsk o  na­
t r a f iło  na pow ażne od d z ia ły  B e­
du inów , p rzep row a d z iło  m an ew r 
o k rą ża ją cy  i  zdo ła ło  ich  w z ią ć  
do n iew o li.

Ż o łn ie rze  an g ie lscy , p rzy zw y  
cza jen i do zac iek łego  oporu  A r a ­
bów , b y ii zdum ien i b iern ośc ią  
B edu in ów , k tó rzy  n ie u s iłow a li 
un iknąć pu łapk i i s z li jak b y  p ro ­
s to  na zgubę. W z ię to  ich  do n ie­
w o li bez jedn ego  w ys trza łu  i do­
p ie ro  w ów czas  okaza ło  się, że 
rzekom i B edu in i są po lic jan tam i 
an g ie lsk im i, w ypędzon ym , p rzez 
A ra b ó w  z  posteru n ków  p o lic y j­
nych.

P a n d y  u zb ro jon ych  B edu in ów  
po k ilku  napadach  na posterunk i

w ia ć  p rzykrość g osp od a izo w i, to 
je d -a k , będąc w  ” zeczyw is to śc i

bo jow n ik am i sp raw y  narodow o - 
arabsk ie j, m uszą dom agać s ię  w y 
dan ia  im  ca łe j b rom  i w szystk ich  
m undurów . Zaskoczen i p o lic ja n ­
c i u le g a ją  p rzem ocy, w yd a ją  
broń i m undury, sam i zaś o trzy ­
m u ją od napastn ików  s tro je  be- 
du ińskie, co ma ten skutek, że 
późn ie j p ra w d z iw e  p a tro le  pustyń 
ne i ek spedyc je  w o jsk ow e  aresz­
tu ją  ich  jak o  człon ków  band be- 
duińskich.

Z da rzy ło  się, że a resz tow a n i w  
ten sposób p o lic ja n c i p rzeb yw a li 
w  a reszc ie  po k ilka  dm . zan im  
zdołano s tw ie rd z ić  ich  tożsam ość.

wsarn w prawo i  w  sędziego
zniweczy próby anmhrzowania społeczeństwa

V t
^rzćmdwieniti min. Grabowskieyo XX-!ecłe pulskiego sądownictwa

N a  in a u gu ra c ji u roczystośc i 
20-leoia p o w ita n ia  sądow n ictw a  
polsk iego , m in. sp ra w ied liw o śc i 
G rabow sk i w y g ło s ił d łuższe p rze ­
m ów ien ie , k tóre  op rócz ch arak te­
ru zw yk łego p rzem ów ien ia  ju b ile ­
uszow ego za w ie ra  w ie le  charak ­
te ry  s tyczn y  sh i o ogó ln ym  zna 
czen iu  m om entów  

M om entem  tym  je s t  n iew ą tp li­
w ie  s iln e podkreś len ie  tra d yc ji, 
jak o  n ic i, łą czące j dwa pokolen ia  
—  pokolen ie  odchoazące z pokole­
niem , k tóre —  ja k  s ię  w y ra z ił m i­
n is te r  —  s to i w  d rzw iach .

D ru g im  m om entem  p rzem ów ię-

S U K N I E ,  P Ł A S Z C Z E na sezon  
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P » z v  o k a z j i  >  o  b o r a  d i e t

O b r a d y  g r u p  p a r l a m e n t a r n y c h
P a c z ą f i e k  s e z o n u  ^ o i i t y c z n e g o

U  w o i n i e n i e
z pod straszne30 zarzutu

P O ZN A # , 30 10. Małżonkowie
Grzylowie zamieszkali pod Pozna 
niem, a aresztowani w swoim czasie, 
jak to już donosiliśmy,, pod strasu 
nym zarzutem zamordowania swo­
ich 7 dzieci zostali zwolnieni, ponie­
waż ekspeity/a lekarska, po ekshu­
macji zwłok tych dzieci stwierdziła 
bezpodstawność tego zaizutu. Jak 
wiadomo, doniesienie przeciw Gi ży ­
łom pochodzi od rodziny.

P o n iew a ż . 1 lis top ad a  je s t  
dn iem  św iątecznym , w ięc  ju ż  w  
sobotę z je c h a li do W a rsza w y  po­
s łow ie  > sen ato row ie , ab y  p rzy  0- 
k a z ii pob ran ia  d iet, odbyć  n a ra ­
dy poszczegó ln ych  grup .

KLUB OZONU
Z eb ra ła  s ię  w ię c  reg ion a ln a  

gru pa  krakow ska. N a  pos iedzen iu  
w ed łu g  og łoszon ego  kom unikatu 
„om ów ion o  sy tu ac ję  p o lity c zn ą  w  
kra ju , a 'p o z a  tym  rozw ażan o  
sp raw ę zam ierzon ego  u tw orzen ia  
na te ren ie  parlam en tarnym  klubu 
ozonow sk iego . W  te j o s ta tn ie j 
sp raw ie  g ru p a  n ie  p ow z ię ła  żad ­
nych  d e c y z ji" .

G rupa P ra cy  u ch w a liła  w ys tą ­
p ić  w  S e jm ie  z p ro jek tem  ustaw y 
o ch a łu p n ictw ie  o ra z  o  robotach  
publicznych .

Z A R Z Ą D  T O W A R Z Y S T W A  

S T U D E N T Ó W

„ B R A T N I A  P O M O C "
S. G . G - W .

Z A W I A D A M I A
o  t r a d y c y j n a

F V K S Ó W C E
k t ó r a  o d b ę d z i e  u ę  d n . a  o - X I  1 9 3 /  r  
w  lo k a lu  S ■ G  G .  W . p r z y  u l. R a k o w i e c k i e j  8

3 ORKIESTRY W. WILKOSZA i inne. Obowiązuje strój wizytowy.
Wstęp tylko za zaproszeniami. Ceny biletów zt. 5 i 3Z0'zł. (akademickie/, 
Zaproszenia do nabycia 10 lokalu S. G.G.W.oraz „Oswajanie Fuksów" od g. U— 1

Losawaicre kslążem >
■ * .  k .  o .

Dnia 30 października 1937 r. od­
było się w  PICO 10- te publiczne pre­
miowanie książeczek na wkłady 
oszczędnościowe premiowane serii 
I II- ' i.

W premiowaniu brały udział ksią­
żeczki, na które w niesiono wszystk:e 
wkładki za ubiegły kwartał w term i­
nie do drua 2 października 193 r. 1 

Prem ie po zł. 1.000 —  padły na 
K r. N r.: 150J5J, .59.196, .69.706. 1
178.722, 232 729, 235.949, 243.697.

I

241.631 245.286
246.186 246.231
248.951. 250.765

P i emie po zł 500 padły na Nr.
Nr.: 151 114 152.179 158.15’ 158.365
158.736 159-49 159,919 165.052
166.202 175.505 180.624 182 896
185.691 192.344 193.259 195 842
i 96.635 201.864 204.594 211.182
216.509 218.210 223.361 229.885
234.817 238.472 240.231 245.276
250.927.

Prem ie po z fc 250 —  padł} na Nr.
N r.: 150 074, 151 '54 153.207 154.621
155.369 155.462 157,164 160 984
161.004 163.275 163.649 166.165
166.975 168.143 168.506 169.340
169.921 171.263 172.090 172.151
L72.743 172.816 172.908 173.135
174.322 175.198 178.427 178,471
178.995 179.745 3 80.600 180.801
181.602 182.820 184.482 186.490
189.895 190.384 191.294 193.597
193.759 194.079 194.806 195.991
197.182 197.201 197.844 '98 945
199.347 199.487 200.221 200.340
201.571 203.413 203.681 205-228
906.351 209.061 213.261 216.017
216.979 220.665 221,470 222.375
223.000 224.236 224.285 224.319
225.065 229.974 233.568 234.401
234.614 236.872 23** 538 239.450

240.622 241.507
245-628 245.764
247.703 247.913
251.132.

Poza tym  padły 294 premie po 
zł. 100.

Po raz drugi padły premie na na­
stępujące Książeczki

Zł. ’  .000 —  na N r. N r. 178.722.
Zł. 500 —  na Nr. N r. 223.361.

• Zł. 250 —  na N r. Nr. 154.621
172.816 178.427 224.236

Zł. 100 —  na N r. Nr. 154.668
158 195 1.6O.868 1 6 1 .«6  174.924
r9.919 193.917 205.341 214.618
241.677.

Ogółem padło 419 premii na łącz­
ną kwotę zł. 73.150.

O wylosowanych pr uniach właści­
ciele książeczek są powiadomieni li­
stownie.

Należy zaznaczyć, że zasadą wkła 
dów oszczędnościowych Premiowa­
nych Serii H l-e j jest stały wzrost 
liczby premii w  miarę wzrastania 
wkładów na książeczce, nrzy czym 
po otrzymaniu premii książeczki nie 
tracą swej wartości, lecz nadal K o­
rą udział w  następnych premiowa- 
niach, pod warunkiem regularnego 
opłacania dalszych wkładek.

Książeczki serii I l l- e j,  na które 
padły premie w  poprzednich premio- 
waniach, dotychczas nie podjęte:

Zł. 250 —  na Nr. N r 187 412.
Zł. 100 —  na Nr. Nr.

153.587
161.959
179.227
186.9S2
202.87.1

157.278
165.930
180.365
196.618
213.264

160,033
171.160
182,095
197.664
230,006

152.632 
161.591 
172.015 
185.874 
198.416 
234 188

234.533 238.015 238.058.

K o ło  R c lm k o w  p rzed j skutow a 
ło p ro jek ty  n o w e liza c ji ustaw  od­
d łu żen iow ych , ustaw y o w yrob ie  
i opoda tkow an iu  w in  k ra jow ych  
ustaw y o  h ipo tekach  w łośc iań ­
skich, oraz n o w e liza c ję  dekretu  o 
izbach  ro ln ic zych

Gfrij?A  O g m Ą g W Ą
N a jw ię k s z e  za in te resow a n ie  

w zbu dziło  pos ied zen ie  g ru p y  o- 
św a tow e j z ło żon e j w  p rzew ażn e j 
części z  p os łów  i sen a to rów  o 
zap a tryw a n ia ch  lew icow ych . 
G rupa ta, ja k  w iadom o, ob rado­
w a ła  p rzed  parom a tygodn iam i 
i  o g ło s iła  w ów czas  kom unikat z 
w y ra za m i jed n om yś ln e j k ry tyk i, 
zarządzeń  w  “ tosunku do Z w iąż- j 
ku N a u czy c ie ls tw a  P o lsk ie g o  i j 
z a p o w ied z ia ła  p o w z ię c ie  uchw ał 
w  'tej s p ra w ie  w  dn iu  30 b. m 
JAz od kilKu dni jed n ak  było  w ia  
dome, źe  w o jo w n 'c ze  n a stro je  
och łod ły , i że z  w ie lk ie j chm ury 
b ędz ie  m a ły  deszcz. D yskusja  na 
w czo ra js zym  pos ied zen iu  b y ła  po 
dobno dość ożyw ion a , a le  w  rezu l 
tac ie  j e j  og łoszon o n ic  n ie  m ów ią  
cy  kom unikat, k tó rego  treść  do­
tycząca  Z N P  b r z m i:

UCHWAŁY  
W TAJEMNICY

„ N a jw ię c e j*  czasu pośw ięcano 
om ów ien iu  s tan ow iska  g ru p y  w o 
bec sy tu ac ji, w y tw o rzo n e j za rzą ­
dzen iam i rządu  w  stosunku do 
Z N P . W  w yn iku  dysku sji p o w z ię ­
to u chw ały, k tó rych  w ykon an ie  
p ow ie rzon o  za rzą d o w i".

T re ś ć  tych  uchw ał trzym a ją  
cz łon kow ie  g ru p y  w  śc is łe j ta ­
jem n icy . Jak  s łychać jednak  
wbi*ew p op rzedn im  zam ierze ­
niom , żaden  m em oria ł n ie  bę

d zie  r zą d o w i n a ra z ie  w ręczony , 
a n ie za dow o len ie  m a ra cze j w y ­
ładow ać  s ię  w  dysku sji podczas 
zb liża ją ce j s ię  se s ji p a r la m tn ta r  
nej.

G rupa ośw ia tow a  dokonała 
rów n ież  w yb orów  sw ego zarządu . 
W y b o ry  te  ilu s tru ją  aosta teczn ie  
je j  za b a rw ien ie  p o lityczn e . P r z e ­
w odn iczącym  zosta ł w yb ran y
sen. Buczko w icz. w ic ep rzew o d n i­
c zą cym i: p. P e łczyń ska  i  Poch- 
marstd, sek ie ta rzem  p. H o ffm a n , 
skarbn ik iem  sen. K u delska . W  
skład zarządu  w es z li s en a to row ie  
r b r e i i t a e i ! M ik la szew sk i o ra z  

posłe, 1 zd - G ierym sk i, W ó j 
ło w ic z , W e lyk an ow icz , Zu brzyck i 
i M ro z

c u d o  r a u s l n u& L  
^ h j s ą l M ę  
t a o J s o o o u a  
o o y k jiia jz io ,

n ia m m . G rabow sk iego  b y ły  zda 
nia, w  k tórych  m in is te r  w y ra z ił 
sw ó j pog ląd  na ro lę  sądow n ictw a

j po lsk iego . Sądow n ictw o to posia ­
da kap im ł, w postaci zau fan ia  
społeczeństw a.

 ̂ „ T o  zaufanie to wielka rzecz, gdyż 
wiara w  wartość sędziego jest w  
społeczeństwie równoznaczna 1 wiarą 
w  prawo, które językiem sędziego 
przemawia. Gdy ginie wiara w  sędzie­
go, zatraca się poczucie bezpieczeń 
siwa i tadu Dlatego też chronić zdo­
byty kapitał zaufania społecznego i 
powiększać go nieustannie jest na­
szym zadaniem".

I „Jest jeszcze jedna wartość o dt' 
zym społecznym znaczeniu, którą są­
downictwo strzec, pielęgnować i prze. 
aazywae powinno. Jest nią zrozumie-

1 nie intei esu państwowego w  sposobie 
stosowania prawa Jest to umiejęt­
ność odszukania celów państwa, wy- 
rażonych w  prawie i przemawiających 
przez prewo. Im większy jest zakres 
sędziowskiego swobodni go uznania 
im większe atrybuty niezawisłości sę­
dziowskiej, tym silniejsze 1 tym bar­
dziej jednolite musi być wśróa sę­
dziów wyczucie interesu państwowe­
go  jako dóbr: powszechnego. To w y ­
czucie jest jedyną gwarancją, że są 
downsetwo nie stanie się ławicą plu­
sku, złożoną z kilku tysięcy ziarnek, 
ale będzie monolitem, o który rozbiją

się wszelkie próby naruszenia porząd­
ku prawnego". ,

„G los pi iw a , rozlegający się w  safi 
sądowej, musi być stanowczy I zde­
cydowany, musi napełniać wiarą w  
iwórczość. bezstronność i powagę 
prawa, musi kształtować poczucie pra­
wne społeczeństwa, aby poczncie to 
przeciwstawić próbom anarchizowa- 
nia życia społecznego skądkolwiek b r  
one wychodziły. Musi jednoczyć spo­
łeczeństwo, budząc w  nim instynkt 
podporządkowania sie prawu".

N O W Y  5 irJIR T 7Q 
E G Z Y 5 T U J E  LD 1873 «

^ e l i ł o p o l r n  ; e

N i e  w c i ą g a ć  h a r c e r s t w a  d o  p o U t y t f i

< 9a lca  
g u L n j& t a i ? ,  
yn m ó c  H&tMk,

Z A R E M B A
n o w i n a  3 6

P O Z N  AN, 30.10. D o Zarządu  
O itręgu  Z w iązku  H arcers tw a  P o l­
sk iego w Pozn an iu  n a p iyw a ją  z 
p oszczegó ln ych  m ias t W ie lk o p o l­
ski uchw ały treśc i n a s tęp u ją ce j: 

„D ek la ra c ja  dh- p rzew od n iczą ­
cego  G ia żyń sk iegc  je s t  n iezgodna 
ze statu tem  Z. H . P., k tó ry  po J- 
kr< ś la  ap o lityczn ość  zw ią zk u ; na 
pow yższą  d ek la rac ję  b rak  zgody  
N a cze ln e j R ad y  H a r c e r s k ie j ; w y  
s tąp ien ie  to g ro z i za łam an iem  się 
p ra cy  h a rce rsk ie j na naszym  te ­
ren ie , za rząd  K . P . H . m e so lida ­

ryzu je  s ię  z p oc iągn ięc iem  oh. 
p rzew od n iczącego ".

Jednocześn ie  donoszą z  Kabo- 
w ic , że  ukończono tam rozm ow y  
w  w yn iku  k tó rych  O rgan izac j#  
M łod z ie ży  P ow sta ń cze j na Śląsku 
zg łos i p rzys tąp ien ie  do M ięd zy ­
zw ią zk ow e j K om is ji Porozu m ie­
w aw cze j P o lsk ich  O rga n iza cy j 
M łodzieżow ych .

N a tom ias t r o z la z ły  s ię  pog łos­
ki, ze  o rga n iza c ja  m łod z ieży  pra ■ 
cu jące j „O r lę " ,  n ie  zosta ł?  p rzy ­
ję ta  do k om is ji.

6-10 proc. podwyżki płac
u z y s k a ł  r o b o t n i c y  p r ^ m / s ł r  j u t o w e g o

w  o k r ę g u  C z ę s t o c h o w s k i m

la iny W ite c  Z.N.P. w Katowicach
p o d  p o z o r e m  p r z e d s t a w  m i  k ł o w e g o

U su n ięty  za rząd  ok ręgo w y  Z. N . 
P . w  K a to w ica ch  zw o ła ł w ie c  p ro ­
tes ta cy jn y , na k tó ry  w ezw a ł 
w szystk ich  człon ków  Zw iązku  z 
ca łegc w o jew ód ztw a .

W ła d ze  ad m in is tra cy jn e  odm ó­
w iły  ze zw o len ia  na ten  w ie c . W o ­
bec te g o  o rg a n iza to rzy  u c iek li s ię  
do w ca le  d ow c ip n ego  w yb iegu . 
Z aku p ili on i p rzed s taw ien ie  w  
jed n ym  z m ie jscow ych  km o-tea- 
trów , w y b ie ra ją c  p a tr io ty c zn y  
f i lm  „ N a  S y b ir " . N a u czy c ie ls tw o  
zosta ło  pow iadom ion e OKolnika- 
mi, że m a s ię z jech ać  o godz. 9.30 
i zeb rać  na dw orcu  w  K a to w i­
cach. Z b ió rka  odbyła  s ię  i  dop ie­
ro  w ted y  po in fo rm ow an o  p rzyb y ­
łych , że odbędzie  się... p rzedsta ­
w ien ie  k inow e. B ile ty  do k ina  ro z­
dano k ierow n ikom  p ow ia tow ym  
Z. N . P ., c i zaś z ko le i obdarow y­
w a li n im i zau fan ych  członków .

T a jn y  w iec  od b yw a ł s ię  w  ten 
sposob, że p rzem ów ien ia  w y g ła ­
szano w  p rzerw ach  w y św ie t la n ia

film u . Podczas  jed n e j z tak ich  
p rze rw  u chw alon o rezo lu c ję , do­
m aga ją cą  s ię  usun ięc ia  kur Mu- 
s io ła  i pow ro tu  daw n ego  zarządu  
z p. K o lan k ą  na cze le . Pom im o że 
w ie c  b y ł pod w zg lęd em  za p a try ­
w ań  u czestn ików  zu pełn ie  jed n o ­
lity , n ie  dopuszczono do żadn ej 
dyskusji.*

P o  w iecu  udano s ię  na g rób  
N iezn a n ego  P ow stań ca , g d z ie  po 
odśp iew an iu  „B o że  coś P o ls k ę "  i 
„P ie rw s z e j B ry g a d y "  w znoszono 
aktualne ok rzyk i p o lityczn e .

1 A b y  os łab ić  w ra żen ie  zakazu 
I w ład z i o śm ie lić  n au czyc ie ls tw o  
! l o  p rzyb yc ia  na w iec , puszczono 
I w  p rzeddzień  p lotkę, że  na w iecu  
1 obecny będz ie  w o j. G rażyńsk i.

T a k  to  w yp róbow an a  gw a rd ia  
„d z ia ła c z y "  Z. N . P  p rzep row a ­
d z iła  p ro te s ta cy jn ą  m a n ife s ta c ję  
pod pokryw ką film u  „ N a  S y b ir "  i 
n azw iska  w o j. G rażyńsk iego .

K o m is ja  rozjem cza  ula za ła ­
tw ien ia  za ta rgu  w  przem yśle  
ln ian o  -  ju to w ym  okręgu  często­
chow sk iego , w yd a ła  w  dniu 30 b. 
m. o rzeczen ie , ro zs trzy ga ją ce  
sp raw y  sporne.

O r z t  izen ie w p row ad za  pod w yż  
k i p łac  roD otn iczych . P o d w yżk i 
te  w yn o szą , d la  k a tego r ii n a j­
m n ie j uposażonych  robotn iK ów  
10 procen t, u la  dw óch  pozosta łych  
8 p rocen t i  6 p rocen t.

O rzeczen ie  p rzew id u je  pow o ła ­
n ie  k om is ji m ieszan e j d la  opraco 
w an ia  je d n o lite j ta r y fy  p lac. W  
sp raw ie  u rlopów , o rzec zen ie  p o ­
stan aw ia , aby za  p odstaw ę ob li­
czan ia  p rzec ię tn ego  w yn a g rod ze ­
n ia  za  urlop, brano sum y zarob ­
ków  w  olu  esach rocznych , lic zo ­
nych od 1 s tyczn ia  do 31 gru dn ia . 
O rzeczen ie  u zn a je  in s ty tu c ję  de­
le ga tó w  rob otn iczych  i w p row a ­
dza zasaaę, że  p rzy  redukcjach , 
w yn ik a ją cych  z og ra n ic zeń  p ro ­
du kcji w  zak ładach  p ia c y , d e lega  
ci będą redukow an i ty lk o  w  ra z ie  
kon ieczności.

Punactw  orzeczen ie  usta la  n or­
m y odszkodow ań  d la  robotn ików  
za  pos to je . Z a  p os to je  z pow odu 
braku osn ów  lub p rzęd zy , lub t e i  
zepsucia  w a rs z ta tów  p racy , wypła 
ca s ię  robotn ikom  odszkodow a­
n ie  w ed łu g  norm y dn iów k ow e j 
za  czas czekan ia  ponad 1 god z i­
nę. z rzędu , lub dw ie  god z in y  
łączn ie  w  tygodn iu .

Owacyjnie witano
S t o ł ó w  p o l s k i c h

z Czechosłowacji
C Z Ę S T O C H O W A , 30.10. P r z e ­

je żd ża ją c y ch  do W a rs za w y  Soko­
łów  polsk ich  z  C zech os łow a c ji 
p ozd raw ian o  serdeczn ie  *na 

w szystK ich  s tac jach  k o le jow ych , 
jedn akże  n a jb a rd z ie j en tu zja ­

styczne p rz y ję c ie  zgo tow a ła  na­
szym  rodakom  C zęstochow a.
P o  skończonych  ow ac ja ch  Sokoli 
o d je ch a li dc W a rs za w y , gd z ie  

p rzyb y li w  sobotę w ieczorem .

D e ł f & t t d e n l . p r z v l & p  tt v
p r z y  p r z e K r a c m m u  p r s . i ł c ) /

L W Ó W . 3C. 10. N a  p o g ra n i­
czu polsko - sow ieck im  w  T ro ja -  
nowcach, pow . K opyczyń ce , za  
trzym an y  zosta ł 31-letn i Tadeusz 
Jan iszew sk i, u s iłu jący  p rzek raść 
się p rzez  g ran icę .

Ś ledztw o w ykaza ło , że Jan i­
szew sk i pochodzi z L is ie j Góry, 
pow. T a rn ó w  i dopuścił s ię  os ta t­
n io nadu żyć na stanow isku  po- 
m ucnika sek re ta rza  gm in y, poza 
tym  zarzucono mu s fa łszow an ie  
ks iążeczk i P K O .

Chcąc uniknąć odpow iedzia lno-

PODRÓŻUJ SAMOLOTU

ści karnej, Jan iszew sk i u siłow a ł 
p rzek raść  s ię  do S ow ie tów .

S a s s s w s k i
trzeci w Beninie

B E R L IN , 30.10 W  sobotę przed  
północą rozeg ran e  zosta ły  w  B er­
lin ie  w  D eu tsch lan dhalle  w ie lk ie  
m iędzyn arodow e zaw ody  lekkoat­
letyczne. Z P o lsk i s ta rtow a ł Gą-< 
ssowski na 800 m. Z w yc ięs tw o  od  
niósł zd ecydow an ie  N iem iec  M er- 
rteTps, w  czasie  1:58,4.

Gąssowski za ją ł trzec ie  m ie j­
sce, p rzy  czym  czas je g o  n ie byl 
notow any.

REDAKCJA: W arszaw a , Al. lerozolim ska 121. Telefony 666-62 (se k re ta r ia tl  666-99 (o g ó ln y ) , Dddzlal tr '“ j-ki 
„A B C " Al. lerozolim ska 8 a , FeL 68.333 przy jm uje  in te resan tó w  codziennie w godzinach  lG 3o— 19.30.

ADM INISTRACJA W arszaw a , Al. lerozolim ska 121. Tei. 3oQ-33. K ar,tot p ren u n te ra ta : AL łerc zoum ska 3 a 
I p iętro  Tei. 8-18-33 Z arząd  i Dział O g łoszeń : Al. lerozolim ska 3 a, teL 727-33. K onto P . tC O . 23401 
Sk- lynka P ocztow a 745. Adres telegraficzny -  ABC W arszaw a.

PR Z E D ST A W IC IE LSTW A : Łódź, P io trkow ska  103 Tel U l  44 Biuro czynne w godz. 10— 13 i i5 —18. Poznań, 
87 G rudnia  2, W łocław ek , C y gank i 34. tel. 135, Kalisz Rzeźnicza 4.

PRENU M ERATA: m iejscow a (z  odnoszeniem  do d o m u ) l na prow incji zl. 2 3 0  m iesięcznie: w ydanie  B w raz 
z dziełam i S ienkiew icza zl. 3.30 m iesięcznie. Za g ran icą  zl. 4 00. W yd. B (z  prem ią k siążkow ą) z l 5.50 
W  Austrii, C zechosłow acji. W i M. G dańsku  1 na W ęgrzech  cena  p ren u m eraty  jak w kraju .

{ p n w  ttu e js te  w ysokości I m ilim etra prze? szerokość  jednej szpat-
v g a U > 3  > xy ( na  w szystk ich  s tro n ach  po 6 szp a lti: na t-e j stron ie  — 1 zl.

w tekśc e (w śró d  a -ty k u łó w ) 70 g r., w reklam ach (w śró d  og ło szeń ) — 50 osta tn ie! stron ie  —
™ g t rlo ta tk i reklam ow e -  1 zŁ K om unikaty 1 w y taśm -n ta  — 1.50 zt., opisy spec ja lne  — 3 zt lekarskie 
3c g r N ektologta po 30 gr D robne po 20 gr za w yraz, doże litery w ogłoszeniach  „drobnych" liczy s,ę za 
oddzielne w y iazy , — tłu sty  druk  — podw ójn-e N otatki reK 'am owe oznacza sie cy trą  (N .). a  kom unikaty — 
w yjaśnienia  cyfrą (K .) Za te rm n v  druku  og łoszeń  A dm inistracja nte odpow iada.

Dziai ogłoLzeń: Aleja lerozolim ska 3 ?  — biuro  czynne od godz. 0  rano  do 6  w:ecz Tel. 72733

W ydawca: Spóh.a W ydawnicza „A B C " S p  z ogr. odp

Redaktor naczelny dr, W °jc iech  Zaleski Druk. L ite ra ck a  S. z 0. o. W a rs za w a , A l.  Jerozo lim sk i 127 'ie a a k to r  o d p o w ied z ia ln y : K a z im ie rz  b on u u td


